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Z  Warszaiuy d 6 C zerw:a.
Korrmtssyia Rządoiua 

Spraw Wewnętrznych i Policy.
P r z y  wzrastających rękodzielniach 

i  w noszącym  się chow ie o w iec  w k r a i u ,  
potrzeby handlu w ym a ga ią  zaprow adze­
nia takiego zakładu , któryby •bok z g ro ­
madzenia zapasów  w e łn y ,  w zb u d ził  za­
ufanie n c b y w c ó w , miaf prawo za słu ży ć  

« na ufroś< zupełną w ła ś c ic ie li ,  podał Im 
sposoby naykorzystjnicyszego spienięże­
ni? , a w  trndnieyszych do sprzedarzy 
okolicznościach ..był opatrzony w  fiu.dn- 
szc do czynienia nu rachunek przj w ’ e- 
sicmey w e łn y  stosownych zaliczeń.

T y m  zam iarom  odpowiedzieć  ty lko  
może obok zaprowadzonego  w  W arsza­
wie na Święty  Jan ta rg u ,  skład gł. w - 
ny  , do k;oregoby w ełna z zupełnem 
bezpieczeństwem zw ożon ą , z niego n a y -  
koizYStniey Spieniężoną bydź mogła.

D o  urządzeni* tego składu Kom-rńs- 
syla R ząd ow ą Spraw W e w n ę trzn ych  l 
P o lic y i  na mocy szczególnego upow aż­
nienia od Klęcia Nrmiestnika Królew - 

' s k k g o  iey udzielonego, wydalę następu­
jącą  Instrukc>Tą:

I .  Mitysce składu w ełny  i sposób iey 

przyym ow anin .
A r t i h '> ł  b k ł a d  ie s t  w  Z Ł b u d o w a -

niach M aryw ilu  tak zwanym P a k h o f ię , 
a gdyby cen nie s ta rc z y ł , w  Kom orze 
Składow ey.

W e łn a  przez  cały  rok na skład bę­
dzie przyymowana.

Opłaca od składu Icst, ieden z ło ty  
na k w a r t a ł , lub m nieyszy czsSu p rze­
ciąg  > IeślI przed kw artałem  sprzedarz 
nastąpi > od cetnara. D z iesięć dni przęd 
targiem Św ięto  Tańskim i  tv ciągu dni 
d/-ic5ifi^^SKWaiąceg& targa na w ełn ę  o- 
płata z ip  na od składu nie będzie pobię- 
c a o a .  S  ,

A0‘ 2. W ełm  m? fiCfcłjg przywo 
żpnt* ^  wańtuchach dobrze z.iszytyęb , 
w  znafŁi czytelne opatrzonych.

W^ełna p r z y w e z f o n a  iiatychmis-sr 
będzie ( z w a ż a ł  na w a 4z e  SkarDowey. 
Ilość ftjntćw  na wańtuchu zosranic za­
pisaną,^ NłStępnie zostanie w ciągniętą  
w  x 'ęgę  g łó w n ą  składu w y r c ż a ią c ą :

Numer bielący >
D z ie ń ,  m ies iąc ,  r o k ,  p r z y w ie z i—

nia.
A lle ysce , zkąd  wełna pochodzi j.,
N a z w is k o  w łaściciela  w c i u y .
L iczb ę  w ańtuchów  ,
Zttaki każd-go ,
Jak wiele w a ż y  każdy wańtuch bro-
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Ilość ogólna w e ł n a , A rt:  6. W ełn a  nfe in acżey  Wydaną
U w a g i  podług wzoru oddzielai* «a- 

twierdzić się maiąccgo.
A rt:  3. Z w a ż o n a  i  zaciągnięta w  

g ió w n ą  welrja zostanie złożon ą 
a lt składzie , w łaścic ie low i zaś będzie 
w y la n e  świadectw o w  rubrykach A rty ­
kułem igi;n  w yszczególnionych , na ilość 
k łożoney w ełny,

Św iadectw o to przez D yrektora  
składu , przez trzym ającego x ią ż k i  , i 
prac* D ozorcę  składu, będzie podpisa­
n e ,  i pieczęcią składu opatrzone.

Art: 4. Skład o tw a rty  iest codzien­
n ie ,  święta w y i ą w s z y ,  latem od Sme/ 
zrana do u t e y  z  południa, po połudn 
od 3ciey do 6tcy j zimą w  godzinac > 
takich f aby czynności bez palenia ś w ia ­
tła odbywać s i j  m egfy.

O płata w agow egp  ustanawia się 10 
groszy od cetnara. <

ćydyby kupuiący ęhcia! powtórnie 
z w a ż y ć ,  kazać w e łn ę , opłata pow tórna 
od w agi braną nie będzie.

A r t '  5. W o ln o  jest skfadaiąęnnu 
otwierać w a ń tu c h y ,  w ełn ę  sprzedać , od­
stąpić i  w szelk i  obrot handlowy iey 
d a c , oraz w yw ieść  ta k o w ą  se składu 
każdego ężasu.

Jeżeli  wełna zostanie sprzedaną, od­
stąpioną , lub przez początkow ego w ła ­
ściciela , komu innemu do rozrządzenia 
oddaną, w  takim  razie nazvyisko naby­
w c y  , cessyonaryusża lub kommis.santa 
ma bydź do x ięgi g łów n ey  p o d a n e , i 
na św iadectw ie  wyrażonem w  Artykule  
$cim zapisane, g d y ż  ty lk o  osobie w x i ę -  
dze i świadectwie w y r a ż o n e j  , wełna 
w yd an ą  będzie. Zm iana właściciela przeż 
D yrektor* crzyinaiąęego xiążki i D o z o r ­
cę składu aa  świadectwie będzie podpi­
sana.

bydź. może ze składu , iak za złożeniem 0- 
ryginslnsgo świadectwa , w y r a ż o n e g o  w  
A rtykule  ^ c im , które tako dow od  da 
rachun ków  skład ow ych  będ ie do łączo ­
ne , i za pokw itow an iem  na świadectw ie  
przez właściciela lub od niego zlecenie 
maiącego , k tó ry  w  xiędze iest zapisa­
nym.

.IX. O Czynnościach Składowych,
Art: 7. Czynności składow e są : iż

a )  W ełn a  m oże bydź oddana ty lk o  na 

skład.
b) M oże bydź oddana Administracyi 

składowey w  kommis do sprzedania.
c )  k.ożc bydź oddana do przebrania- 

na gatunki.
Art: 8 G dy iest oddana ty lk o  na skład 

czynności Adm inistracyyne kończą się na 
Xey p r zy ię c iu ,  bezpiccznem z łożen iu , i 
powróceniu na każde żądanie właściciela * 
za złożeniem opłaty sktndowey w y r a ­
żoney w  A rtykule iw s z y m ,

A r t :  5?. Na czynności w yrażo ne pod ^
b. c. Art: 7 właściciel dale plecenie li­
stownie i na piśmie D y r e k c y i ,  które 
pismo tachow uie się w  A ktach  Adm ini­
stracyi.

Art; to-O d d alać  Adm inistracyi w e ł­
nę w  koromfis do sp rzed an ia ,  w y r a z i  
cenę, od k tó re j  niżey sprzedaną byź nie
może-

O p ła ta  kom m isowa od przedarzy u- 
stanawia się ieden od sta na dochód 
składu, którą ponosi właściciel wetny.

Art: u ,  W e łn e  oddaną do przebri- “ 
ni* na g a t u n k i ,  Adm inistracyia składa 
przez biegłych p r zy s ię g ły c h ,  k tó rzy  p rzy  
niey będą ustanowieni, rozebrać, najg«- 
ttfnki w y d z ie l ić ,  podług oddziałów zro* . ^  
b ło n ych ,  >v wańtuciiy z a p a k o w a ć ,  i 
przeważyć każ.e. ■ Następnie ilość w ełn y
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k a ż d e g o  gatunku , laka się z rozebrania 
oknże , w  xiędze g łó w n e y  i na świadec­
tw ie  w yrażonem  w  A rtykule ^rim , 
w ła ś c ic ie lo w i  ,  zapisze  w yra ża ią e

a ) Gatunek w ełn y  ,
b)  icdnostayność iey w  wańtuchach.
c) dobroć mycia.

'  A rt: i i .  O płata  od gatunkowania
ustanawia się i f  procentu od wartości 
w e łn y ,  podług t a x y , którą Admini- 
stracyia składu o zn aczy. Woln© Ad- 
miniśtracyi -żądać pow iększen ia  o p ła ty  
do dwóch od sta , lub w cale nie p r z y ­
jąć gatunkowania , gdyby w ełna zbyt 
niedbale m yta ,  z  piaskiem , gnoiem , lub 
snnemi nieczystościami była pomieszana , 
dla których rozgacunkowanie iey byłoby 
trudnem, lub niepudobnem do uskutecznie­
nia.

Art: rg. Jeżeli pożnley urządzenie 
, nastąpi na przyyinowsnie także wełny 

do p r a n ia . w arunki w tym  względzie 
oddzielnie ogłoszone zostaną.

I I I .  O zaliczeniu pieniędzy na wełnę.
Art: 14 Na wełnę oddaną do składu 

n ogą bydź w ła śc ic ie lo w i zaliczane pie­
niądze «ż do f  wartości.

Art: J5. W  takim razie wartość w e ł­
ny oznaczą T a x a to ro w 3e przysięgli przez 
Kommissyią R ząd ow ą Spraw  W e w n ę trz­
nych  1 P o l ic j i  zatwierdzeni.

D w ó ch  T axato ró w  i  D yrek to r  skła­
du taxę maią podpisać na świadectwie 
w yrażan em  w  A rtykule scim . Taxa  ta 

oraz w x ię d z e  głów ney będzie 2«pisana.
Art: i<5, G d yb y  się Taxatorow ie  

różnili  w  z d a n iu , D yrektor fożnośr tę 
ro ztrzyga  , taxy iednak podnieść ń;e 
może.

A ft :  17, Opłata dla Tsxatoróyr u- 
śtanawia Się pół protentu od Zaciągfiic- 
« y c k  pieniędzy , która pom iędzy nich

X  im

równem i częściami od fcażdCy u*f u tecz-  
ińoney taxy przy z w r o c ie  p o ż y c z o n e j  
summy , lub przy  przedaży w ełn y  będzie 
w ydzielona. —  Opłatę ponosi 2aciąg*ią- 
ey pieniądze.

A r t :  18, Zaiic2en’e \ Wartości na­
stąpić może na przeciąg nie dfużey lak  
miesięcy sześć , * procentem po }  od Sta 
na miesiąc nie inaczcy iedn ak,  iak na 
wełnę rOZgatunftowaną na skład zie ,  lub 
iuż z p rzyzw oitem  rozgatunkowaniem  
p r z y w ie z io n ą ,  co T a x a to ro w ie  z D y ­
rektorem w inni są p ośw iad czyć ,

A rt:  rę. W  opłacie procentu od w z ię ­
tych pieniędzy , każdy zaczęty^ n o w y 
mies'ąc l ic z y  się za cały miesiąc 3 mie­
siąc iest dni trzydzieści.

Art: ffo P o  oznaczeniu iloSci udzie­
lić się m ogącey z  p o ż y c z k i ,  D yrektor  z  
zachowaniem  przepisu Artykułu *7 w y ­
da Assygnacyisj na ręce właściciela w e ł­
ny , który z A ssygracyią  i św iadectw em  
w yra żo n y m  w  Artykule  scim  uda się da 
K * ssy ,  tamże pieniądze odbierze, z ode­
branych na Assygnacyi za k w itu ie ,  Kas. 
sytr  zaś zapisze na świadectwie d z ie ń , 
m iesiąc, r o k , kiedy pieniądże Zaliczono* 
saka summa i na iaki przeciąg czasu.

Każda A ssygnacyia  pfźed w ręcze­
niem iey w łaścic ie lo w i tna bydż zacią- 
gn ionś do xięgi skfadow cy. Zaeiągnię- 
nie to pośw iadczą na A ssygnacyi trzy-1 
mający x ią ż k i  5 D o z o fc a  składu.

G d  tego czasu skład nie w yd a  w e ł­
ny iak za pokw itow aniem  Katsyera w y -  
rażonem na św iad ectw ie ,  że pieniądz-e 
pożyczone całkow icie  ;ą zapłacone. P o ­
kw itow an ie  osobiście prZcz Kassyera w  
przytom ności D yrektora  ma nastąpić. 
P r zy  w ydaw aniu  Wełny ze składu w  x i f -  
dże główntfy Zapisano będzie,  że  poży-* 

■ttka « s t  zasj>okoi*na, z  dołąctenitro »»

(«>
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- ■dowód św iadectw a oryginalnego.
Gd)>by wet  o a nadal pozostała w  skła­

dnie n o w e  Ś w i a d e c t w o  będzie wydane.
Art: 2i. Po w yyśelu  terminu; na 

któ ry  p o życzka  została udzielona; jeże­
li tako w a Kassie pow roconą nie i e s t , 
w e łn a  ze składu na kosze i risico wła- 
ś c k ie h i ; ,  przez publiczna licytacyią sta­
raniem Administracyi składu będzie sprze­
d a n y  w  dni siedm od w yiśc ia  terminu za 
iednem ogłoszeniem  licytacyi przez G a ­
zetę. —  Nasamprzód p o życ zk a  Kassie z 
procentem będzie po wrócona, reszta pie­
niędzy , po potraceniu kosztów  przez Ad- 
m iniscracyią u stan o w io n ych  w łaścicie lo­
w i  p o w ró c o n a ,  a gdyby się nie zg łaszał '  
do Kassy na iego imie będzie złożona.

A rt:  22. Jeżeli iednak z w ażn ych  i  
zabczpieczaiacych p o w o d ó w  Administra­
c j a  uzna , iż w łaścic ie low i po w yyściu  

■terminu ieszcze na cztery  miesiące dłu- 
żey  z w r o t  p o życzk i  poczekany bydź mo­
ż e ,  w  takim  razie sprzedaż przez  licy- 
r a c y ią ,  w yrażon a w  A rtykule  z i , nic 
in« m ie y sca ,  iak dopiero gdyby pó w y i-  
ściu dozw olon ych  mu czterech miesięcy 
p o ż y c z k i  nie uspokoił.

Art-’ 2Ś' Administracyia składu c z u ­
w a  pod odpowiedzialnością nad ściąga­
niem W terminie pożyczonych pieniędzy. 

IV . O U rządzeniu Administracyi Składu.
A rtyk: 24. Adm inistracyia iesc pod 

bezpośredniem zarządzeniem R a ł c y  Sta­
nu „Prezydenta M unicypalności i P o liey i 
Miasta Stołecznego W a r s z a w y ,  który  
przełożenia i rapport* czyni do Kommis- 
syi R ząd o w ey  Spraw  W ew n ętrzn ych  i 
P oliey i Kornmissyia R ząd ow a Spraw  
W e w n ę trzn ych  i Polieyi oddzielnie p rze­
pisze  s k ład ,  kaucyie i  etat p ła cy  dla A - 
dministracyi.

Opłata  od sk ład u , kom m issu, ga-

>76 X

eunkow ania , W a g o w e ,  i  procent od piei 
niędzy p o ż y c z o n y c h  na w e łn ę ,  stano­
w ią  fundusz na opędzenie ko sztó w  Ad- 
miaistracyi.

A rt:  25. Administracyia podaie co 
nnesiąc rapport o stanie sk ład u , i  obrotu 
c z y n n o ś c i , R.idcy Senatu Prezydentowi 
k t ó ry  z nich rap pora ogólne kwartalne 
Kommissyi Rządow ey S >raw W e w n j -  
trzuych i Polieyi przedstawia.

Art; 26 Każda assygnacyia  D y re k to ­
ra na pożyczkę pieniędzy  na wełnę ma 
bydź w izo w an a  przez Radcę Stanu Pre­
zydenta pod nieważnością.

A rt:  27 Radca Scanu Prezydent lub 
Zastępca iego co miesiąc rew izy ie  czyii* 
składu x iąg  i k a ssy , i o tako w ych  Komr 
missyi R ząd ow ey S p raw  W ew n ętrzn ych  
i  P o i k y i  ma donosić.

Kornmissyia R ządow a S p raw  W e ­
w nętrzn ych  i  na wniosek R adcy Stanii 
Prezydenta Municypalności w ydawać bę­
dzie assygnacyie do funduszu na cel ni- 
nieyszy w yznaczonego.

Art: 28 Adm inistracyia  corok składa 
rachunek p rzych o h o w  i w y d a t k ó w  pie­
niędzy , przy którym  usprawiedliwi się 
oraz  z ilości w ełny  odebraney na skład , 
do sp rze d a rzy > w  ko m m is lu b  do gatun­
k o w a n ia ,  ilości w ydanych ze składu i  
pozostałych.

Art: W y p a d e k  roczny iey  dzia­
łań za przeyrzeniem i  zatwierdzeniem  
Kommissyi R ządow ey Spraw W e w n ę tr z ­
n ych  i  Polieyi przez pisma publ czne 
Z końcem roku każdego w  ticści ogólney 
będzie o g ła s z a n y —  w  W arszaw ie  d. i j

Maia iS^J r .  . .
Minister Prezydm ący:

T .  Mostowski.
Sekretarz J e e r a ln y  

Aug: Karski.
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Z ^Paryża  «i. 30  M ain.

P rzeż  dalsze doniesieni* z Madrytu 
dowiadujem y się eo w niyście  w o ysk  na­
szych do stolicy Hiszpańskiey poprzedza­
no i iak było przygotow ane. D o w o d z ą ­
c y  w  Madrycie Jenerał Abisbal propono­
w a ł  przed k ilku  dniami pierwey Xięciu 
Angouleme , i ż  dla zapobieżeniu zaburze­
niom, chce aż do w niyścia  woyska Francuz- 
kiego trzymać miasto swoim osadzone. Bes- 
* ie r e s , chociaż musiał wiedzieć od d y w i-  
z y i  O b e rta ,  z  którą  zostawał w  w zią-  
sku , iż  w oyska nasze przed 24 b. m. 
staną przed bramami M adrytu, chciał ie- 

-dnak one uprzedzić i w cześn iey  wniyść 
do  M adrytu. W  tym  celu postąpił z 
Swoim korpusem , złożon ym  *  p rzy w ią -  
eanych  do Króla H is z p a n ó w , d. ao ie- 
fizcze pod to m iasto, stanął przed bramą 
A lca la  i  o d w a ż y ł  się nawet za w ysłanym  
przodem oddziałem w k r o c z y ć  do same­
g o  miasta. Z ro b iło  się zaraz w ielkie  w  
mieście poruszenie. K onstytucyyn y Je­
nerał Z a j a s , któ ry  po wyruszeniu Abis- 
baia dow odził  pozostałem w  mieście kon- 
stytucyyncm  w o js k ie m ,  o k a z a ł  mu za­
w a rtą  7. Xciem Angouleme- um > w ę, ale 
inimo tego obstawał Bessicres przy  osa­
dzenia m iasta ,  któremu część mieszkań­
c ó w  okazała się przychylną. Przyszło  za­
tem do b i t w y :  Jazda Z.ijasa- uderzyła 
ż y w o  na w o ysk o  Bessieres i zabrała do 
j o o  jeńców i zabitych i ranionych mało 
naliczono i ale z  m ie s z k a ń c ó w , k tó rzy  
Bessieres w spierali,  padło 40 ofiara nie- 
rązsądnego i cg o postępku. Jak ty lk o  X żc  
Angouleme dowiedział się o tern zdarze­
niu , posłał zaraz Pułkow nika od g łó w ­
nego sztabu, de la Chasse - V e r ig n y , do 
Madrytu dla zapobieżenia dalszemu nie­
szczęściu. W o y s k a  kon .ty tucyync nie 
m ogły  jednak iak d. 22 wiec/orcm ustą­
p i ć ,  poczem nazaiutrz rano przednia na­

sza straż osadziła, miąsto. .Tegóź rano 
weszła tam leszcze brygada  d y w i z y i  O - 
berta i zamiast d o t y c h c z a s o w y c h  konsty- 
tucyynych zaprow adzone zostały przez 
tym czasow y R ząd nowe w ł a d z e .  Xiąże 
Angouleme ( ia k  się w  przeszłcy gaze«ię 
doniosło) wszedł z res/.tą w o y jk a  d. 24 
do Madrytu. -  Ostatnie telegraficzne do 
niesienie zawiera:, że Madryt  cieszy się 
nayw iększą sp okoynością ,  i że  aż do 
obięcia rządów  przez Króla Ferdynanda 
ustanowiona została R e ie n cy ią ,  na k tó -  
rey czele lako prezes znayduie się Xże Jn- 
fan tad o ,  a członkam i są:,  X że Afonte- 
m a r ,  Baron E ro le s , Biskup w  Osina i 
P . Calderon.

O d  czwartego korpusu pod Xięciem 
Conegliano (M arszalkiem  M oncey) nade­
szło  “ pod d. 25 Maia następujące urzędo­
w e  doniesienie do Ministra wojennego;  ,

Dowiaduję się od Jenerała Donadietj 
z Manreza pod d. 22 i 23 b. m. że on 
iak ty lko  dow iedział się o pochodzi* 
n iep rzyjac ie la ,  który z  M o j,  udał się 
do Casttltcrsol ,  posłał Jenerałowi Lacour- 
D upin r o z k a z ,  aby z  lgtym  l in i io w y m  
pułkiem w yru szy ł  z Caldes i  iak bądź 
lest nieprzyjaciel llcsny uderzył na niego. 
L a to u r - D u .ń n  nie m ógł w o ysk  nie­
p rzy jac ie lsk ich  aż dopiero pod C asttł-  
tersol d o g n a ć , i  rozpo czą ł  się zaraz po- 
tężny  ogień z ręczney b r o n i , w  k tó ­
rym  nieprzyiaciel utrasit 100 lu d z i ,  
m y zaś iednego ty lk o  żołnierza. W o y ­
sko nieprzyjacielskie, składające się z 
pułku Kanaryyskiego i  >200 m iiicyi , co ­
fało się przez gó ry  ku Barcelonie. —  
Jenerał Donadieu sądzi,  że sam Mina 
stoi z oko ło  3000 w o ysk a  pod wsią Sn- 
ria m iędzy Manreza i C ard o n a, i za-, 
myślą go okrążyć i za m k n ą ć:  tym koń­

cem chce w nocy z d. *3 *4ty z ty- 
luż woyskam i trzem* kolumnami ruszy ć .
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^ - 'A t t a k ?  k tó ry  d y w iz y ie  Milansa i Lo- 
b e r y ? w  liczbie przeszło 4000 ludzi ? d. 
84 zrana na oddział i t e y  naszey d yw i- 
z y i  osadzaiącey Mataro? przypuściły? 
drogo ich k o s z t o w a ł . Podzieliły  one się 
Ba d w ie  k o łó m n y , z  których iedna po­
stęp ow ała  drogą od B arcelony ? a dru­
g a  przez góry  ku Mataro. P ie rw sza  
odparła nasze (straże i pr2ybyła aż do 
p ierw szych  d o m ó w  przedmieścia j lecz 
tu  w ysta rczy ła  do wstrzymani* iey ko*i- 
paniia w o lty ż e r o w  od <5go pułku lekkiey  
p iech oty .  D o  tey kompanii przybrał ie- 
szcae Jenerał Vence ośmnasty pułk na 
kon n ych  1 s t r z e lc ó w ? postąpił naprzód 
drodze do Barcelony i połam ał zu­
pełnie s z y k i  nieprzyjaciela ’ C o  do 
drugiey  nieprzyiacielskiey kolómny ta­
k ie g o ż  w  swoim  attaku doznała losu 
od bataliionu 7go naszego pułku 1 4  kom- 
parny zógo. N iep rzy jac ie l  rzucał broń 
i  tabory i  uciekał n «  w szystk ie  strony. . 
Znaleziono potem na pobojowisku fo o  
k arabinóBr ? tyJeż ładownic i kaszkie­
tó w ?  tudzież m nostw o p a ła s z o w i  p lk ,\  
i j o  ludzi p ostaw ił  n isprzyiaciel 
boidwiskiem. 
jeń có w  ?
dostało się w  nasze ręce.

M onitor pod d. a6 b. m. umieścił 
następujący manifest Króla Hiszpańskie-

d e  w aszą  niepodległość. T a k  s traszn e­
go dla narodów przykładu nie pow inni 
byli ponaw iać c i , k tó rzy  nazyw ają  się 
przy  w rócicielam i porządku w  Europie? 
bez zadrżenia nad iego skutkami. Szla­
chetny j w alccan y  lud? który p ie rw szy  
o tw o r z y ł  drogę do tryu m fów  nad As- 
tilą Francuskim? zasługiw ał p raw d ziw ie  
na w ięk szą  wdzięczność M onarchów  > 
• le  niestety nie chcą tego znać ! P o  
piętnastu latach musi H iszpaniia  po­
wtórnie doznać cierpień J Nie w yd aież  
8:>ę to? iak gdyby  m ściw y duch Bo- 
napartego podżegał w  nicroztropnyeh 
naszych nieprzyjaciołach dumę?- dla za­
ślepienia ich w zględem  przepaści? w  
którą ich poprzedził ? —  C zcze  i  nieu­
c z c iw e  pozory żąd zy  pow szechnego pa­
now ania  powinnyż leszcze służyć R z ą ­
d o w i Francuzkiem u do bezwstydnego 
naiechania Hiszpanii 1 iak na p rzy ­
kład  : przyw rócenie  kon stytucyynego
systematu w  HisZpanii nazw an ie  buntem 
w o ysk o w e m ? mole onego przyięcie  w y -  
muszonem? a p rzyw iązanie  do niego 
w ięzieniem ? Stany zaś i  R z ą d ?  które

fa k cy ią .  T a k i t  są powody do z e r w a ­
nia pokoi u na lądzie ? do wrargnieaia do 
Mlszpanii i  ścią£nienia 5*szeze r 12 na 
ten nieszczęśliw y kray pożogi 1 k r w i  
ro z lew u  1 A le  |kogoi 'ch c ą  oszukać ? 
E u io p ę ?  k t ó r ły  rozum i słuszność iuż 
z a w y r o k o w a ły  ?  Hiszpaniią ? ktoraby

g o  do nero du i ( * )
H i s z p a n ie  J O d y  N a p o l e o n  p o  

żmasżeniu Europy d o  p o d d a n ia  s ię  i  ,
m ilezćnl* ? n ie  z o s t a w i !  w a m  i a k  t y ł -  i« h  w y ś m i a ł a ?  g d y b y  obrzydł,  i c h  p ę ­

k a  o k r o p n y  w y b ó r  ' m ię d z y  z n l i z e a e -  s t ę p o w a n ie  n ie  w z b u d z a ł o  w  m e y  g m e -

t i U m  i h a ń b ą ?  puściliście s ię  b e z  w a- w  u ?  W am  H is z p a n o m  m.pouzebuię?
k a n iń  h a  wysoką górę s ł a w y  ? k t ó r a  p r z y p o m in a ć  waszego o d r o d z e n ia  3 y
ś ię  oczom  waśzem ukazała i  zapcwnihś- w i e c i e ?  r ó w n ie  i a k  ś w i a t  ? 12 f. y  tną

£ * )  Moiiitot u d zie lił p b w y łszy  Manifest a uivngĄ„ i ł  d i* tfgoU m iesżcźd  go > >je
bydz dyitn iucznym  i i ze równie iak Wypowiedzenie Woyny p rzez Frttri .
do dzieiów riw oiuęyt Hiszpańskie# ę sz iz e g o ln iły  xaś d li  tego ? i* ze  Wizystkicn x o -  
n y th  okoliczności nuyiepity czytanie tego pisma prdekona o niesłychanym  fr z y m
sti  i uw ięzieniu nie szczęśliw ego Króla H iszpańskiego .

«  P O <
Jedna chorągiew  i fo o  na m oie i narodu 2aufanie zasługu ją  

pomiędzy którerm 4 o fficerów  ?



łe y  eząstce poszczęściło się na i«dnym 
końcu półw yspu  w y k rty k n ą ć  w o ln o ść ,  
tę na obu ko rta c h  x iężyca dobrowolnie 
p o w tó rz y ł  naród i konstytucyią zaprzy­
siągł. Tu nie da się aic p r zy w ie ść ,  
iak  własny was p r z y k ła d , który  o ka ­
zaliście przed i^stu U ty  , chw yta jąc  
ieanozgodnie oręż dla oswobodzenia wa­
szego Króla. Nad' zjawieniami takiemi 
zadziw ia  sję w yo b raźn ia ,  a  zd.ada i 
podstęp z pizcstrachcm przed niemi ume- 
ftaią. U staw y , które na ó w cza s  wedle 
hayuroczystszego w aszego żądania za­
przysiągłem  f \ p0tj których opieką u- 
ratowaliście  móy tron i naszą niepodle­
głość , były od tych Mocarstw pochw a­
lone i u zn an e , które teraz zdają się 
zapominać chwalebnego ich p ocźęcił.

oysko nie nadało ich  n aro d o w i,  ale 
w o y Sk0 j nar5d przyięły  ic od swoich 
Reprezentantów 1 zaprzysięgły ie wol* 
ho i z wdzięcznością. Niestety szcśc 
łat było ich Uskutecznieni- wstrzym ane / 
■chociaż dla zburzoney o y cz y z n y  były 
godłem pokoiu i o tw iera ły  w id ok nie 
m ięszanego osobistemi namiętnościami 
pomiędzy nami połączenia- R ozum ni 
H iszpanie od w o ływ ali  się i musieli do 
tych ustaw , i naw et uchybienia z mcy 
strony , jako skutek długiey nieobecno­
ści i niewoli , nic m ogły  spraw iedliw o­
ści i uroc/.ystcy p rzy s ię g i ,  która te u- 
s ta w y  uświęcała , zniszczyć. Przy tem 
mniemaniu oostaię njeodmienińe i mc 
nadwerężę mc?o honoru , ażebym przez 
m o w y , którem* nieprzyjaciele swoic 
czyn y  okrasić u siłu ią ,  zezw o lił  nawet 
ti.a ich roztrząsanie."  Ale ani pochw alo­
na przez nieb konstytucyia , ani m oja  
wolność nic są prawdziwemi p rzy c z y n a - 
ni* niesłuszney w oyn y  , którą przeciw 
nam p rzed sięw zię li ,- ni też wewnętrzne 
nasze k łó t n ie ; dali bowiem iasno swóy 
namiar p o zn a ć , iż  chcą zniszczyć wasze 
dobj e mienie , wasze szczęście , przy­
kuć Hiszpanii* do tryum falnego swey 
dumy w ozu 1 planowania ) słowem pań­
stwo nasze, ma byaź p ro w in cy i*  ich pzń- 

ż y t  i oddychać cyllto m am y po- 
u5  nich i dla nich.

B y ł  c ra s ,  ar któ rym  R ządy o k iz y -  
w a ły  sobie w zaiem ny szacunek; na ów*

c ia s  s k a r j i  1 użalenia poprzed zały  zarwa­
nie pokoiu i b y ł  czas , w którym  urno­
w y  sumiennie b yły  dochowana i n ikt 
nie był na ów czas  tyle b ezw styd n ym , 
ażeby najsłabszemu nawet Kraiowt 
p r z e p ł y w a ł ,  co ma w ew n ątr*  kri iu 
swoiego zrobić lub czego nie ma się d o ­
puszczać. T e ra z  potężai M onarchow ie 
pogardzała ludz'. emi sprawami i chc^, 
R ządy we*dle upodobania swego w id zieć  
utworzone } zdanie ich ma bydź w y r o ­
cznią . a woła prawem. L ecz  niesły- 
chaney dotąd w  prawie narodów m orry, 
trudniey ieszcze p o iąć , gdy iest p rze c iw  
H iszpanii w ym ierzoną. Jakże G abinety  
w ystaw ić  sobie m o g ły ,  aby naród ie  
mili. dusz l ic z ą c y ,  na końcu Europy bę­
dący na około" morza mi otoczon r i Pi* 
re"nciami od lądowey granicy zasfóniony 
od razu m ógł "czucie sw ey siły u trac ić?  
O parłszy  się kolossalney potędze Bona- 
p a rte g o , Imiałżeby tak prędko w yrodzić  
się , iżby  utracił dum ę, która go przed 
w śzystkiem i narodami o d zn acza ła ,  i p o - ‘ 
trafił  teraz zginać kolana ? mosjłżeby dla 
u n iknien u  niebezpieczeństw, które rhu 
w ysta w ia ią ,  dobro n a y w y ższe  , które 
z  truci-ioścfą n a b y ł , to iest wolność , r a ­
mienic na rózgę niewoli. ?

W szystkie  k o rzyśc i)  które dobrze 
ułożona konstytucyia nadaie c z ło w ie k o ­
w i ,  posiada obywatel Hiszpańsk: zale­
ży  tylko od u s t a w , nietykalny w sposo­
bie swoiego m yślen ia, sw cy osoby i « a -  
iątku , p r z y k ł a d  się ty łko ao publicznych 
Opłat w kw ocie  przez reprezentantów o- 
zn a czo n e y , do którey podziału lub 
użycia albo sam > albo przez osoby ,  któ 
rem u fa ,  należy j wódzi ocworżonę 
drogę swey czyn ności ,] usiłowaniom , u ‘ 
mieiętnościoja 1 sławie 5 szczęściu ; sło­
wem  na całey powierzchni ziemi nie 
w idzi cz łow ieka., któryby go rr spółecz- 
ney godności p rze w y ż sz y ł.  Takim  iesc 
Hiszpan i takim f odtug ustaw bydż po­
winien. O  w y , którzy może lękacie 
się w alk i  , do którey w y z w a ła  was ob­
ca niesprawiedliwość , przenieście się 
na ch w ilę  do p rzysz ło śc i , w ysta w c  e so­
bie będąc w _iocy w aszych n iep r?yii  c i ó f , 
tyraniią ich n a c z c ln ik iw  , szyderstwo 
pod'H»dnycb , ucisk celników , o to cze ­
nie szpiegami i donosicielami , podey- 
r z l iw o ś ć , pozbew n tne osobistego b*z- 
pieeseństwa > w szelkiego Znaczenia tak
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w  p o li ty c z n y m , iako 3 obyw atelskim  
we piędzie , pogardę od możnych , a w y ­
śmianie od podłych — Oto jest do p o ­
zazdroszczenia l o s , który  was czeka 1 — 
i na owcza* p o zn a c ie , i ż  łatwiey iest 
w alczyć  za w o ln o ś ć , niżeli inosić po­
gardę ucicm iężców .

C o  do m n ie ,  p ostaw ion y prze* O - 
patr/.ność na c/.ele bohaterskiego naradu, 
którem u w szytkom  w in ia n , czem ie- 
stem, ooprzysięgnm działać wedle ś w ię ­
tych  moich o b o w ią z k ó w . Postanowiłem, 
H iszpanie, dzielić z  w»mi lo s ,  i  nie mo­
gę i nie wniydę w  żadne inne układy , 
(ch o c ia ż  d tąd żadnych moiemu R ząd o ­
wi nie u czy n io n o )  iak ty lk o  zzgodnem i z 
iconsty tucyią państwa moiego. Monar­
chow ie Europy? któ rzy  spiknelii się na 
zgubę H iszpanii,  nic potrafią pozorem 
mey w olności świata i mnie odurzyć. 
Podstęp Napoleon* tk w i  leszcze u mnie 
w  ży w e y  pamięci \ nazyw ał się moim o- 

piekunem, przyjacielem^ i Sprzymierzeń­
c e m , 2\rabił mnie do siebie i p rzy  uca- 

^owaniach w yd arł mi koronę. Nie s ą z to  
ci sami M on arch o w ie , k tó rz y  długo u- 
znawali moi ego tyrana i  iego p rzy w ła ­
szczenie umacniali ? C z y l iż '  poźniey dla 
uwolnienia mnie oręż p rze c iw  niemu 
p o d n ie ś l i?  h y n a y m n ie y ,  własne bezpie­
czeństw o zniew oliło  ich do tego. —  M ó­
w ią  o mey w olności ! Mniernaiąż o ta- 
k ie y ,  Jaka czci godnemu moiemu stryjo­
w i ,  K ró lo w i Neapulitańskiemu, nadali 
k t ó ry  niebył mocen dopełnić żadnego z

Er z y r z e c z e ń , które przed w yi.zd e m  do 
aybach dał sw oim  podd an ym ? I ścią­

gnąw szy  lub w sparłszy w sze lk iego  rodzą- 
i u t e i m r ę ,  prześladowanie i cierpienia 
na n ieszczęś liw y  n a ró d ,  nie zw alilfż  ich 
potem na R ząd tego Monarchy. N ie ,  
H iszpanie,  nie', od tey c h w ili  w  oczach 
Nieba i ziemi odrzucam tę obronę ,i tę 
o p 'e k ę ,  które k rz y w d z ą  moy honor i 
innie poniżała .  P rzez  was Stałem się Kró­
le m ,  przez was ty lko  i z w«mi nim bydź 
pragnę. W  rokoiu i w oynie ,  w  spokoy- 
ności i zaburzeniach zn aydow ałtm  was 
zawsze statecznych i wiernych • wolność 
moia i szczęście bezpiecznieyszemi po­
m iędzy wami b ed ą , niż w  pośród nie­
przyjacielsk ich  b a gn etó w , i  w olę  raczcy 
szanować u sta w ę ,  którą zaprzysięgliśm y 
w szyscy  , niżeli stać się narzędziem ich 
uwidzeń i sam ow oln ty  p o lityk i.  P o ­
łączcie  się w ięc  szczerz* zem n ą , iak ia

od tey ch w ili  łączę się z w am i,  Zapo­
m n ijm y nawzajem o naszych podey- 
rzcn ia ch ,  niedowierzeniach lub waśniach. 
Są to nieszczęścia, które prawie zawsze 
w p tyw aią  na obrady i działania Rządu , a 
ustępować pow inny w yższem u intelesso- 
w i ,^  to iest obronie powSzechney. B roń­
my i utrzymu m y mocno końscy tucyią 
naszą, p on iew aż  iest kardynalnym na- 
szern prawem , i ponieważ przez iey  
nadwerężenie naruszone byłyby razem 
święte nietykalne p raw a nąszy niepod­
ległości.  Jeżeli ma b łę d y ,  nie należy do 
M onarchów Europcyskich ich poprawa , 
z w ła szc z a  gdy używaią *bclg , gróźb  i 
gwałtu. D o nas samych n.deży w ydosko, 
nalenic tego dzieła, i uczyniemy tó , sko­
ro uznamy tego potrzębę i dogodna po­
rę. Teraz baazm y z  całego serca H is z ­
panami * wola nasza niechay będzie iedi ą 
a o y czy zn a  i wolność , nie w ą t p m y ,  bę­
dą uratowanemi, Nadziele , *  które nic- 
przyiaciele nasi na niesprawiedliwości za- 
s a d z a ią , będą zniszczone. Poiegaią oni 
na naszcy słabości i naszych kłótniach i  
poiegaią n a ko u iec , żc nie mamy z ni­
kąd pomocy. W ystaw ien iam i zupefney 
_n*szey nicości i temi samemi w odzam i 
i żołnierzami, którzy dawniey byii ślepe- 
mi'narzędziami te g o ,  przed którym drża­
ła E uropa, usiłuią was ustraszyć. L  c z  
w y , w y  jesteście także d iwnemi Hi­
szpanami. M ożeż kto o bohaterskiej  
waszey odwadze powątpiwać ? N ie ,  Hi­
szpanie 1 do broni ! '  w y m a g a  tego ho­
nor i narodowość., a bezpieczeństwo na- 
kazuie ! Niechay przybędą zapam iętali,  
w szakże p o la ,  u rw is k a ,  d o l in y ,  studnie 
a n a w a  domy zapełnione ieszcze sa ko­
ściami i zbroczone krw ią  ich poprzedni­
k ó w .^  Niechay przybędą dla doznania po­
dobnego losu , * poniew aż ludzkość i 
sprawiedliwość obcemi są Ich sercom , 
nichay przynnymniey ich  wytępienie p o ­
służy im za naukę. W y  zaś przez 
wasze w ys  kie poświęcenie się , 
przez waszą szlachetną w y t r w d o ś ć  za­
pewnicie n arodow i polityczną w o ln o ść ,  
mnie p ow agę korony , a w szystk im  nie­
podległość —  Dan w  pr.ł.tcu A lcazar  w  
S ew illi  d. 30 K w ietnia  3.

N . B .  Z  w y s o k i e g o  roz kazu  nff n o w o  
p r z e d r u k o w a n e  i  dochód 7 t ego nakładu 
po  odtrącaniu kos/uów , ma b yd ź  deputa- 
c y i  pr owincy ionalney  o d d a n y ,  d ia  u ży ­
cia S °  na ubranie żołnierzy.
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Z  Ptrpignanu i .  18 Mriia.

C z w a r ty  nasz korpus nic Stoczy 1 
ieszc2e ż.ndney formalney potyczki. — 
Oblężone w  Figncras konsty tucyyne 
w o ysk a  ciągle w c z  ray rano 7. dział i ręcz- 

' / n r y  broni strzelały. Zresztą nie jest to
twierdza ścisło opasania ,  p o n iew aż  iey 
osada kiedy chce w y c h o d z i  i powraca.

W sz y s cy  cudzoziemcy i podeyrzane 
osoby wywiezloriemi są z Barcelony do 
Maiorki > mieszkańcy są nzbroionemi i 
wielki ruch w mieście -panuje. O b cy le -  
gjiom znayduie się w  Mataro.

B y ły  Królewskie cl# w  Junquern 
i innych mieyscach na granicy  $ą p rzy­
wrócone.

—  P« 20 —

Podług nadeszlych dziś doniesień 
korpus w oyska  konstytucyynego łącznie z  
osadą Lerido uderzył i  rozbił  korpus 
w o ysk a  w iary  pod Miralleseirs. U sz li  
żołnierze przybyli  do  C erd agn e ,  a na­
czelnik ich poległ.  —  P otyczka  pod 
W oja n iędzy naszem i konstucyynem 

r  W oyskicm  pod Milans była nader ż y w a  
i noc p rzerw ała  ią ty lko. Pod V ich  
Stoczyły także w o ysk a  nasze ż w a w ą  po- 
t y c z k ę , o którey oczakuiemy dalszcy 

w iadom ości.

Z  Bniony ti io  Af<ttia- 
P rzy b yły  d. i+ b. ni. szypko p ły ­

nący okręt z  Koniny do St. Sebastiart 
p rzyw ió zł  [wiadomość , że p rzy b y ł  
tam A n gie lsk i’. Jenerał R o b e rt  W i l ­
son z g łó w n ym  sw oim  sztabem i nieco 
Woyska. O czekiw an o tam innych leszcze 
korpusów . N 'czad łn go  2nńyduiący s ię  
w  St. Sebastian zbiegli FtancUzi* W 
liczbie oko ło  120 odpłynęli n j  tym że o-* 
kręcie do Korurfy. P rzyb ycie  W ilso n *  
obchodzono w  St. Sebastian rzucaniem 
bomb do oblegaiącegó woyska.

Podług doniesień z Safagossy pano.. 
w ał w tem mieście ciągle nićfad.  doo 
Francuzów  składaiących osadę t w i e f d ż j  
nie m ogli  w strzym ać po spó lstw a, które  
2 wielkim krzyk iem  żąda g łó w  her­
sztów rcwoJncyi i  nastąpiło ńaWet  w ie ­
le zaboysW. Jenerał W o lito r  posłał tatfi 
2000 ludzi z swey d y w i z j i  dla u trzy ­
mania porządku*

P.  S k a r d ,  były intendent Wóyska p 
poiechał ż tąd spieszno do głowney k w a ­
tery > co  daie powód do różnych d om y­
słów.

Słychać* iż  Abisbai w yb ra ł  w  M a ­
drycie 8 rni)L plastrów, żłiipił Svszystkrch 
r ra ię tnych i oprócz tego ftnłoźył n* każ­
dą korpórncyią po 5000 piastrów  kon try­
b u cji.  — Karol Odoncl W ó d z  w o ysk *
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w i a r y !  brat Abisbala,  miał  tu przed rokietu 
ie szcze  dc k o g o ś  pow ie dz i eć  , że  Abis ba l  
W C z c ś n i e y  lub pó źniey  odstąpi  końscy-  
tuęyi .  —  Z  Madrytu  nadcyś :  tu miata 
w i a d o m o ś ć  , że  Casccl  de Los - Reos u~ 

w i ę z i ł  A b i s b a l a , i  że n a  by dź  do Sc- 

w i l l i  p o p r o w a d z o n y .

S ł y c h a ć  , i ż  ko r is ty tucy ioniśc i  usi ło­
w a l i  podeyść  St.« Andre.  —  Jenerała Lon -  
ga  mi a ły  w o y s k a  w i a r y  opuścić i  przeyść 

do  ko ns tycucy ionis tóWs

U w a ż a i ą  t u ,  i ’ż w o y s k o  nasze ii- 
czni ey sz e '  b y d ź  p o w i n n o  dla osadzenia 
z a i ę t e - o  kraiu,  p o n i e w a ż  n i-c wiele  p o ­
legać  możnti  na w o y s k u  w ia ry .  Jm bar- 

d z i e y  w o y s k o  nasze zbl iża się do Ma­
d r y t u ,  tem w ię c ey  starać się musi za­

pe w n i ć  sobie zw iązk i  z  granicą W o y ­
sk a  w i a r y  W Biskai  w  pr zyk re m  znaydu„  
i ą  się p o ł o ż e n i u ,  i  Qugsada udać się 
m u s i a ł  do g ł ó w n e y  k w a t er y  o pomoc* 

y j  B i lbąo  znayduie się t y l k o  400 ludzi 
z  korpusu Q u c s a d y , a zatem cala roz­
ległoś-: od Sc. Sebastian do  St .  An d re  
29Stanie w krotce od w o y s k a  wi a ry  o- 
c z y s z ć z o i i ą ,  i eżel i  go  Fra ncuz i  nic wes-

prf*
Motylą  9  mai ąc ym  w  krótę  tu na­

stąpić pr zec hod zi*  n o w e g o  w o y s k a ,  k tó­
re iedni do ;o ,ooQ z  r e k r u t ó w ,  drudzy  
i  z a k ł a d ó w , a t rzeci  ngkoniec  z obcego 
W oys ka  podaią .

—  D n l ą  2 r- - r
P o d ł u g  zeznanią  g e ń c a ,  k t ó r y  d, j 8 

b.  m. M ad r yt  o pu śc i ! , mani fes t  Króla 
H is zp a ńs ki eg o  rozesłany  'ast wszędz ie  w  

ZOUGznęy l iczbie c x e m p l a r z y  i  rozdany.

O f f i o e r o w i r  i żołnierze  korpusu  A -  
bi iba la  nie zdaią się b y d ź  sktonuemi do 

.odscąpiema systemutu ko n s ty t u c y y n c g o .

P r z y b y c ie  Jenerała W d s o n ,  k t ó r y  
zebrać m i a ł  dosyć zn ac zną  l iczbę l u d z i ,  
pobicie Longasa  i zniesienie oblężenia  San. 
t o n y ,  w s z y s t k o  to w p ł y w a  na p o ł o ż e ­
nie w o y s k a  w i a r y ,  które sk łada  p r aw e 
slrnydło w o y s k a  naszego.  W e  w s z y s t ­
k i c h  dotąd za s z ł y c h  p o t y c z k a c h  w o y s k a  
k o n s t y t u c y y n e  n a y w i ę c c y  uderzaią na 
W oys ka  w ia ry .

O sad a  L e n d y ,  od k t ór ey  t w i e r d z y  
o d s tą p i ł y  w o y s k a  w i a r y  , o p a n o w a ł a  na 
o d w r ó t  port  Laredo.  —  Osada  P am p ci c-  

n y  zrobi ła  cakże w y c i e c z k ę  na w o y s k a  
w i a r y  , k tórey  w y p a d e k  nic iest  l es zc ze  

w i a d o m y .

Z  Seivil.it ci. 3 Maia,

D o t ą d  nie zdais się Rząd  żadnych  c z y  

nić p r z y g o t o w a ń  do opuszczenia  Se w i l l i ,
R z ą d  oglosi f  uc h wa łę  St an ów  w z g l ę  

dcm urządzenia  l in i io w y c h  i l e kki ch  ba- 

t a h l o n ó w  piechoty,  O z n a y m i ł  n iemniey  

długi  mp port  o działaniach  B a l ła s te ro sa ,  
w  k t ó r y m , z a  pr z y c z y n ę  swoleg o  stę; u 
p o d a j e ,  i ż  n :e miał  dostateczney  siły do 
o p a r c i a  się w o y s k u  F ransuzkicm u.

Q a z e c y  nasze donios ły  o w n i y ś ę i a  
w o y s k  F ra n cu zk ic h  do BurgoS z naganą, 

w ł a d z  k o n s t y t u c y y n y c h , że  tak prędko  
mieysca  sw oie  opuści ły.

D ,  27 K w i e t n i a  pre fekt  tu t r y s ł y  z 

rozkazu R z ą d u  od cz y ta ł  z g r om a dz eo em  
w o y s k o m  na placu kon.sty tucyynym w y i  
pow ie d ze n ie  w o y n y  F r a n c y i .

Prze d ki lku dniami  off ięcrowie mili- 
cyt Madryckiey złożyl i  i jumicypalnoścj 
podziękowań!* za  dobre w  S e w i l l i  przy-r 
ięcie.

\J/’ Gi br a l t arz e  u t w o r z o n a  została A-  

ppst.olska j u n t a ,  składniąca się 7, A r c y ­
b iskupa  M a l a g i , byłego  Jenerała Pa lamo ,
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& c ,  W  prowincyi Maladze panuie 
w  praw dzie  leszcze sp o ko y n o ść , ale za­
nosi się na zaburzenie. —  W  O viedo 
uw ięziono kilkanaście osob i  do Koruny 
w y w ie z io n o , poniew aż u trzym yw ały  
z w ią z k i  z  Francuzami.

Z  Londynu d. 27 Afaia.
Papiery stoią znowu dziś w y ż e y  , 

p oniew ąż nienadeszły dalsze z F ra n c y i  do­
niesienia. O bce podniosły się także co­
k o lw ie k  > a m ian o w icie  Hiszpańskie bli­
sko  o ieden od sta.

W c z o r a y  miał P ,  Canning posłucha­
nie u J. K. Mci

G azeta  G oniec dodała do w y im k ó w  
z  manifestu Króla Hiszpańskiego nastę­
pującą u w a g ę : P rzy  w ięzuiąc iakow eś 
znaczenie do tych w y r a z ó w ,  powinna 
Francyia zastanowić się > iż  przedsięw zię­
cie iey w ym aga w ięcey c z a s u , w o ysk a  
i  pieniędzy > niżeli z początku sądziła. 
T a k  bliskiem i iesteśmy c z a s u , którym  
Hiszpaniia okazać m usi,  czego chce lub 
ęo uczynić może , i ż  nie chcemy zg ad y­
w ać zdarzeń , które nastąpić mogą.

Jutro obchodzona tu będzie z w ie l­
k i  okazałością rocznica urodzin nie­
śmiertelnego Pitta,

W  S e. Mirgaretha Hiil f w  Londy­
nie)  odkryto  c m e n ta rz ,  w  krórym zna­
leziono szkielety nadzw yczayney w ie lk o ­
ści.

Jeneruł Robert W ilson , P u łk o w n ik  
L ig h t  i Kapitan Erskine przyb yli  z  k i l ­
ku Miemieckiemi i Francuzkiemii o f f ice -  
rami d. i b. m. do V ig o  w G a l i c y ! , 
przy łączyli  się do ■ konscytucyynego H isz­
pańskiego w o y s k a ,  i konstytucyynemu 
K r ó l o w i , iego R ząd ow i i narodowi H isz­
pański mu poprzysięgli wierność. P rzy -  
iętemi zostali radosnemi okrzykam i i  
w ystrza łam i z dział. W ils o n  poiechał

d. 10 do K o r u n y,  ztam tąd uda Się do 
Lugo.

Z  Francyi p iszą ,  i ż  Xże Angoule- 
tn* iak ty lk o  doydzie do M adrytu , w y ,  
da odezwę , w  kcórey obiawi plan , w e ­
dle k tórego  Francyia m yśli postępować. 
M ianowany bydź ma ty m cza so w y R ź ą d  
w  imieniu Króla Ferdynanda V I I , do k t ó ­
rego lądowe Mocarstwa w yślą  p o s łó w  
s w o ic h :  Angliia ma ta k że  b yd ź zapyta­
n ą ,  c z y l i  przyśle  posła swoiego lub chce 
bydź p r z y c z y n ą ,  aby Ferdynand i  iego  
rodzina zostaw ali  w  więzieniu. Jak t y l ­
ko  ty m cza so w y  R ząd  zaprow adzony zo« 
Stanie, opuszczą w oyska  Francuzkie 
Hiszpaniią. G azeta  Goniec dodaie do 
tego podania u w a g ę :  <ł Śmiać się ty lk o
m usiemy z  łatw ow iern ości temu w s z y ­
stkiemu, „

D . 4 Maia p rzy w ie zio n o  na okręcie 
ż  W a le n c y i  do Kadyxu 400 ■jeńców z  
korpusu U lm ana w  nędznym nader sta­
nie. K ilku  dniami pierw ey p rzy p ro w a ­
dzono do Algieras d w a  2abrane k u p iec­
kie okręty Francuskie.

Podług listów z  Lizbony p®d d 17 
b. m. zw ołane d. i j  nadzw yczayn e Sta­
n y  trudnią się nowem  podziałem E u ro -  
peyskiey Portugalii , która ma bydź 
w ra z  z  wyspami Azorskiem i i Madeir% 
na 12 pro w iu cyy  podzieloną.

N iety lko  gazety  Times i M orn in g -  

Chronicie, ale i  Britiss -  Press są w e  Fram« 
cyi zakazane.

G re ck i  o k r ę t ,  który  do A nk o n y  z a ­
w ió z ł  nieużyteczne działa , w  powrocie 
do Spezzia zabrał pod Duleigno kupiec­
ki  Tureck i okręt z  to w a ra m i,  których 
wartość wynosiła do po,000 Zr, W z i ę ­
te za ich sprzedane pieniądze podzielone 
zaraz zo sta ły  pomiędzy m aytków  G r e c ­
kich.



K rak ow ie  sprzedaw anych.

Korzec
1.

Z ł .  gr.
a.

Z ł.  gr.
3- r 4

Z L  § _ r *

—  Pszenicy 18 - * 7  I J 1 7  1 5
l6  --

—  Z yat 1 7  — 16 ij 16 — 15 “

— Jęczm ienia 1 2  — 11 iy lO  —
—  Owsa 8 - 7 15 — . — - —

—  Jagieł 32 — 30 — — — - —

—  Grochu 2 0  - r 19 — 18 - ---- —

—  Rzepaku 2 6  —
* s  - 24  — —  —

Z  Haburga ci, 2 Czerwca.

W szo ra y  oKofo godziny u  przed po­
łudniem przybyła tu Hrabina Schooncn 
( N a s c ę p c z y n a  tronu S z w e d z k ie g o /  z  
swoim  orszakiem ; a dziś o godzinie 6 
z  rana ud iła  się do L u b e k i , gdzie dziś 
ieszcze nastąpi uroczyste  iey oddanie A- 
dm ira łow i Szwedzkiem u Hr. Cederstróm.
W c z o r a y  w  w ie c z ó r  przybyła tu także  
K rólow a S z w e d z k a , która  iutro uda się 
W dalszą drogę do S ito k ó lm u  , dla zuay- 
dow ania  się przy  zaślubieniu syna S f f o *  

iego.

Dnta 9 i 10 Czerwca 1823 r.
Cena Z b ó ż  różnego gatunku na Targu

D ~ G  'N 1 E  S I E N I Ą ,
Z  mocy polecenia Trybunału  Iwsze* Instancyi , W o l t  M iastr Krakow a i  iego 

Okręgu d. -29 K w ietnia  1823 r. do L. 1*78 w yd a n e g o ; sprzedane zostaną przez p u ­
bliczną  licytaeyą w  dniu 16 C ze rw ca  r. b. o  godzinie p rann^y w  kapnienrey p rzy  
a l ic y  ó r o d z k ie y  pod L .  228/9 sytuow aney, ruchomości po rdegdy Filipie C h n s t i -  
ansk:m p o z o s ta łe ,  iako t o : suknie, b ie l iz n a ,  p oście l,  obuwie 1 inhc sprzęty. ~ 
Chęć kupna maiący w  mieyscu dnia 1 godzinie w y ż  w ym ienionych  stawić się z e ­
ch cą. — W  Kraicowie ,d. 10 C zerw ca  1823 r. A- M atakiew icz , Notaryns

W  dniu 17 C zerw ca  r b. o godzinie ą po południu w  K rakow ie naj Kleparzu 
w  Domu pod L. g6 ołrtędlzie się w  drodze E ręk ucy i  Sąd<>wey L ic y ta cy a  zatrado- 
w an ych  ru hombści iako to: S p rzę tó w  dom ow ych , Z e g a r ó w ,  Cyn y, & c .

W  dniu zaś 24 C ze rw c a  r b. o godzinie ętey rano w Sukiennicach odbędzie. 
Się sprzedarz rożnych  mebli iako to; K o m o d ,  biór , stołków , & c .  —  W  K rako­
w ie  d. 13 Czerw ca 181$ r .  H. Saiomuriski, K o i r : Sąd;

W  dniu *4 C ze rw c a  r. b. 18*4 o godzini" Ją po południu i  w  dni następne na 
Kazimierzu p rzy  K rakow ie  w  Domu p >d L .  103 i  4 na pierw szym  piętrze sprze-. 
dane zostaną w  drodze E xekucy i  róone rurhoiroś i , iako  to : K o m o d y ,  Ka- 
r  . p y , Krzesła , S t o ły ,  S to łk i ,  Lustra- Żerandale. Z ,  gary ścienne i stołowe, 
f i l i ż a n k i ,  S z k ło  i t. d. tudzież  Srebra które na w id o k  p u b l i c z n y  przez

S *  K  582 ) (

T e a t r  N a r o d o w y .
D ziś  w  Niedzielę d. 15 dana będzie w iel-  

k&Opera w  3 aktach : A x u r  , Król Ormus.
W e  C zw a rte k  _ zaś d. 19 C zerw ca, 

daną będzie now a historyczna Dram a w  
J a k ta c h ,  p d n a z w i s k i e m :  Sierota i M o i .  
dercą.  —  Zakończy widowisko^ Komedyo- 
O pera w  Fakcie,  pod na?wiskicm : G d zie  
się z  komina k u r z y i  c zy l i  Zartok bez  p ie­
n ię d z y .  _________

Jacek Knvie:ki  K- S.
Dobra S krzyszo w ice  z  przyległośmąmi w  O bw odzie  M iechowskim L ż ą c e ,  

d z ie d z iczn e  j  W .  Hrabi Sen: Kasx: M ałachow skiego, są d o w y puszczeni a w  dzier­
ż a w ę  ocl Sgo J«na r. »S*y- Ktoby sobie z v c x y ł  o te*?. w  układy w eyść, ma śię z g ło ­
sić przed upłynieniem naznaczonego terminu do Końskich.

Bon: D u m n  Wąsowicz Kon1: ?$ln:
W  kam ienicy p 0<j L. +95 znaydui% się na składzie VI W ęgierskie  stare,  w  

W iylepszych gatunkach ;■ ż yczą cy  sobie nabycia rzeczonych W i n ,  za zgłoszeniem 
się do posiadacza t y c h ż e ,  zn cenę pomierną co do gatunku wartości W in  w yró w  Ą -  
w a i ą c ą ,  w 2 e c z k a c h ju b  A ntałkach, podług żądania ż ik u o ić  m o ż e - *“  O  «'£«»« P u o l i '  
ssuość uwiadomią się.


